
TYDZIEŃ II.  Medytacja 1.  Oto dzień, który Pan uczynił 
 
SŁOWO BOŻ E DO MEDYTACJI: Ps 118, 21-26. 28-29  
Dziękować Ci będę, że mnie wysłuchałeś  
i stałeś się moim zbawieniem.  
Kamień odrzucony przez budujących  
stał się kamieniem węgielnym.  
Stało się to przez Pana:  
cudem jest w oczach naszych.  
Oto dzień, który Pan uczynił:  
radujmy się zeń i weselmy!  
O Panie, wybaw!  
O Panie, daj pomyślność!  
Błogosławiony, który przybywa w imię Pańskie!  
Błogosławimy wam z domu Pańskiego.  
Jesteś moim Bogiem, chcę Ci dziękować:  
Boże mój, chcę Ciebie wywyższać.  
Wysławiajcie Pana, bo dobry;  
bo łaska Jego na wieki.  
 
 MODLITWA PRZYGOTOWAWCZA ZWYCZAJNA: Prosić  Boga, Pana naszego, aby wszystkie moje zamiary,  
dećyzje i ćzyny były skierowane w sposo b ćzysty do słuz by i ćhwały jego Boskiego Majestatu.  
 
OBRAZ DO MODLITWY: Żobaćz ludzi, kto rzy się ćieszą. Uwaz nie przyjrzyj się ićh twarzom, gestom i 
postawom.  
 
PROŚBA O OWOC MODLITWY: Pros  o dostrzez enie w swoim z yćiu wielu powodo w do okazywania 
wdzięćznos ći.  
 
PUNKTY POMOCNE W MODLITWIE:  Rozwaz  kolejne punkty, skupiająć się na tym, ćo ćię poruszyło. Pozostan   
przy tym i zobaćz, jak to słowo dotyka twojego z yćia.  
 
1. Oto dzien , kto ry Pan ućzynił: radujmy się zen  i weselmy!  
Kaz dy dzien  jest darem Boga dla ćiebie. Jezus pragnie się w nim z tobą spotkać  i przypomnieć  ći o wielkićh  
rzećzaćh, kto re ućzynił i wćiąz  ćzyni dla ćiebie. Jak jest twoja uwaz nos ć  na obećnos ć  Boga w ćodziennos ći?  
 
2. Chćę Ci dziękować .  
Wyraz anie wdzięćznos ći zbliz a nas do Stwo rćy, natomiast niewdzięćznos ć  sprawia, z e przypisujemy sobie 
wszelkie dobro. Dla s w. Ignaćego, kto ry podkres la potrzebę wyraz ania wdzięćznos ći Bogu, to niewdzięćznos ć  
jest korzeniem pyćhy i wszelkiej biedy. Żastano w się, za jakie dobra moz esz dzis  podziękować  Bogu. Nazwij 
konkretnie te dobra.  
 
3. Bo łaska Jego na wieki.  
Poprzez tajemnićę zbawienia Bo g obdarza swą łaską - miłos ćią i miłosierdziem. On jest Żmartwyćhwstaniem  
i Ż yćiem, ćo daje nam nadzieję i umoćnienie  w ćodziennyćh zmaganiaćh, trudaćh, obowiązkaćh. Ta prawda 
stanowi fundament, na kto rym moz esz się opierać . Pozwala nam patrzeć  z nadzieją w przyszłos ć  i prowadzi od 
z yćia doćzesnego ku wiećznos ći. Jakie rodzi to w tobie mys li i pragnienia?  
 
MODLITWA NA ZAKOŃCZENIE:   
Porozmawiaj z Jezusem, jak przyjaćiel z przyjaćielem, o tym, ćo dotknęło ćię na tej modlitwie. Moz esz 
dziękować , prosić , przepraszać , mo wić  o tym, ćo było trudne i o tym, ćo ćię ućieszyło.   
Żakon ćz modlitwą Ojćze nasz. 
 
 
 
 
 
 
 



TYDZIEŃ II.  Medytacja 2. Zbytnie troski 
 
SŁOWO BOŻE DO MEDYTACJI: Mt 6, 25-34  
Dlatego powiadam wam: Nie troszczcie się zbytnio o swoje życie, o to, co macie jeść i pić, ani o swoje ciało, czym  
się macie przyodziać. Czyż życie nie znaczy więcej niż pokarm, a ciało więcej niż odzienie? Przypatrzcie się ptakom  
w powietrzu: nie sieją ani żną i nie zbierają do spichrzów, a Ojciec wasz niebieski je żywi. Czyż wy nie jesteście  
ważniejsi niż one? Kto z was przy całej swej trosce może choćby jedną chwilę dołożyć do wieku swego życia?   
A o odzienie czemu się zbytnio troszczycie? Przypatrzcie się liliom na polu, jak rosną: nie pracują ani przędą.                
A powiadam wam: nawet Salomon w całym swoim przepychu nie był tak ubrany jak jedna z nich. Jeśli więc ziele na  
polu, które dziś jest, a jutro do pieca będzie wrzucone, Bóg tak przyodziewa, to czyż nie tym bardziej was, małej  
wiary? Nie troszczcie się więc zbytnio i nie mówcie: co będziemy jeść? co będziemy pić? czym będziemy się  
przyodziewać? Bo o to wszystko poganie zabiegają. Przecież Ojciec wasz niebieski wie, że tego wszystkiego  
potrzebujecie. Starajcie się naprzód o królestwo i o Jego sprawiedliwość, a to wszystko będzie wam dodane. Nie  
troszczcie się więc zbytnio o jutro, bo jutrzejszy dzień sam o siebie troszczyć się będzie. Dosyć ma dzień swojej  
biedy.  
 
MODLITWA PRZYGOTOWAWCZA ZWYCZAJNA: Prosić  Boga, Pana naszego, aby wszystkie moje zamiary,  
dećyzje i ćzyny były skierowane w sposo b ćzysty do słuz by i ćhwały jego Boskiego Majestatu.  
 
OBRAZ DO MODLITWY: Moz e przed tą medytaćją uda ći się wyjs ć  na spaćer i uwaz nie przyjrzeć  temu, ćo 
widzisz. Żatrzymać  się przy jakiejs  ros linie, obserwować  zaćhowanie ptako w. Jez eli nie, przywołaj w pamięći 
obrazy z twoićh obserwaćji przyrody.  
 
PROŚBA O OWOC MODLITWY: Pros  o łaskę dos wiadćzenia troskliwos ći Boga w twoim z yćiu.  
 
PUNKTY POMOCNE W MODLITWIE:  Rozwaz  kolejne punkty, skupiająć się na tym, ćo ćię poruszyło. Pozostan   
przy tym i zobaćz, jak to słowo dotyka twojego z yćia.    
 
1. Czyz  z yćie nie znaćzy więćej niz  pokarm [...]?  
Jezus pokazuje niesamowitą troskliwos ć  naszego Ojća, tak jak ją sam widzi. Żadaje pytanie retoryćzne, by 
pokazać , z e w kaz dej sytuaćji moz emy lićzyć  na Boga, kto ry zapewnia nam to, ćo koniećzne do z yćia. Nasze 
społećzne uwarunkowania, wyćhowanie, osobiste zranienia i hałas informaćyjny ćzęsto nam to zasłaniają. 
Natomiast waz niejsze jest, z eby zadbać  o relaćję z Nim i drugim ćzłowiekiem, ćo, pozornie, nie jest kwestią 
przetrwania. Na ćzym skupiasz swoje wysiłki i dąz enia?  
 
 2. Przypatrzćie się.  
Jezus zaprasza do przez ywania z yćia, kto re toćzy się tu i teraz. Przeszłos ć  juz  nie istnieje, przyszłos ć  - nie 
wiadomo, ćzy się wydarzy. Takz e s więty Ignaćy zaćhęća, by być  uwaz nym na ćhwilę obećną i w niej odkrywać  
obećnos ć  Boga, a potem z Nim wspo łpraćować . Moz e uda ći się dzisiaj zwolnić  tempo niekto ryćh ćzynnos ći, 
obserwująć otoćzenie i us wiadamiająć sobie, z e jestes  otoćzony(a) troskliwos ćią twojego Ojća.  
 
3. Przećiez  Ojćieć wasz niebieski wie, z e tego wszystkiego potrzebujećie.  
Ojćieć niebieski wie nie tylko o potrzebaćh twojej ćodziennej egzystenćji: jedzeniu, pićiu, odziez y. Żna ćiebie tak 
jak nikt inny na tym s wiećie, zna ćiebie nawet lepiej, niz  ty siebie znasz. Żna ćałą twoją historię i sytuaćję 
obećną, wie  o wszystkićh twoićh potrzebaćh. Jaka jest twoja reakćja na słowa Jezusa? Co rodzą one w twoim 
serću?  
 
  
MODLITWA NA ZAKOŃCZENIE:   
Porozmawiaj z Jezusem, jak przyjaćiel z przyjaćielem, o tym, ćo dotknęło ćię na tej modlitwie. Moz esz 
dziękować , prosić , przepraszać , mo wić  o tym, ćo było trudne i o tym, ćo ćię ućieszyło.  
Żakon ćz modlitwą Ojćze nasz. 
 
 
 
 
 
 
 



TYDZIEŃ II.  Medytacja 3. Uzdrowienie chromego nad sadzawką 
 
  
SŁOWO BOŻE DO MEDYTACJI: J 5, 1-9  
Potem nastąpiło święto żydowskie i Jezus udał się do Jerozolimy. W Jerozolimie zaś znajduje się sadzawka Owcza,  
nazwana po hebrajsku Betesda, zaopatrzona w pięć krużganków. Wśród nich leżało mnóstwo chorych:  
niewidomych, chromych, sparaliżowanych, którzy czekali na poruszenie się wody. Anioł bowiem zstępował  
w stosownym czasie i poruszał wodę. A kto pierwszy wchodził po poruszeniu się wody, doznawał uzdrowienia  
niezależnie od tego, na jaką cierpiał chorobę. Znajdował się tam pewien człowiek, który już od lat trzydziestu 
ośmiu cierpiał na swoją chorobę. Gdy Jezus ujrzał go leżącego i poznał, że czeka już długi czas, rzekł do niego: «Czy  
chcesz stać się zdrowym?». Odpowiedział Mu chory: «Panie, nie mam człowieka, aby mnie wprowadził do  
sadzawki, gdy nastąpi poruszenie wody. Gdy ja sam już dochodzę, inny wchodzi przede mną». Rzekł do niego  
Jezus: «Wstań, weź swoje łoże i chodź!». Natychmiast wyzdrowiał ów człowiek, wziął swoje łoże i chodził.  
 
MODLITWA PRZYGOTOWAWCZA ZWYCZAJNA: Prosić  Boga, Pana naszego, aby wszystkie moje zamiary,  
dećyzje i ćzyny były skierowane w sposo b ćzysty do słuz by i ćhwały jego Boskiego Majestatu.  
 
OBRAZ DO MODLITWY: Wyobraz  sobie lez ąćego ćhorego ćzłowieka rozmawiająćego z Jezusem. Żobaćz, jak  
wstaje i podnosi swoje nosze. Żwro ć  uwagę na zmieniająćy się wyraz jego twarzy.  
 
 PROŚBA O OWOC MODLITWY: Pros  o uzdrowienie swojego najgłębszego zranienia.  
 
 PUNKTY POMOCNE W MODLITWIE:  Rozwaz  kolejne punkty, skupiająć się na tym, ćo ćię poruszyło. Pozostan   
przy tym i zobaćz, jak to słowo dotyka twojego z yćia.  
 
 1. Panie, nie mam ćzłowieka.  
Odpowiedz  ćhromego jest skargą, pokazuje jego zalez nos ć  od innyćh, poćzućie niezadowolenia z własnego losu.  
Choć  od wielu lat walćzy o uzdrowienie, z powodu samotnos ći nie moz e wejs ć  do sadzawki. Czy ty masz lub 
ćhćesz „mieć  ćzłowieka”? Dlaćzego? Czy jestes  „ćzłowiekiem” dla kogos ? Żastano w się, ilu konkretnyćh ludzi 
otaćzasz swoją troską? Czy trudnos ći, jakie ćię spotykają, powodują, z e dystansujesz się od s wiata i ludzi lub 
Boga?   
 
2. Czy ćhćesz wyzdrowieć ?  
Jezus uzdrawia, zadająć najpierw fundamentalne pytanie: „Czy ćhćesz wyzdrowieć ?”. Chromy mo wi Jezusowi  
o swojej tragićznej sytuaćji - ćhćiałby wyzdrowieć , pro buje skorzystać  z poruszenia wody, ale jego pro by kon ćzą 
się niepowodzeniem. Przy takiej dyspozyćji serća Jezus uzdrawia natyćhmiast. Niepotrzebna staje się pomoć  
„ćzłowieka” i woda z sadzawki. Czy ćhćesz, aby i ćiebie Jezus uzdrowił? Czy potrafisz otworzyć  swoje serće, 
zanim znajdziesz się w sytuaćji bez wyjs ćia?   
 
3. Wstan , wez  swoje nosze i ćhodz !  
Pamięć  o twoićh grzećhaćh, zranieniaćh, odrzućeniu, doznanej niesprawiedliwos ći pozostanie z tobą na zawsze,  
ale miłosierdzie Boz e, kto rego dos wiadćzysz przy nawro ćeniu, przyć mi bo l. Ono jest silniejsze. Dzięki niemu 
moz esz lekko stąpać  pomimo ćięz aru dz wiganyćh noszy. Kto re sprawy z przeszłos ći nie pozwalają ći w pełni 
ćieszyć  się z yćiem? Nieulećzone zranienia i grzećhy odbierają siły i pogodę dućha. Moz esz teraz poprosić  o łaskę 
przebaćzenia sobie i innym doznanyćh zranien , aby na nowo odnalez ć  rados ć  z yćia.  
 
 MODLITWA NA ZAKOŃCZENIE:   
Porozmawiaj z Jezusem, jak przyjaćiel z przyjaćielem, o tym, ćo dotknęło ćię na tej modlitwie. Moz esz 
dziękować , prosić , przepraszać , mo wić  o tym, ćo było trudne i o tym, ćo ćię ućieszyło.   
Żakon ćz modlitwą Ojćze nasz. 
 
 
 
 
 
 
 
 
 



TYDZIEŃ II.  Medytacja 4. Maria Magdalena przy grobie 
 
 SŁOWO BOŻE DO MEDYTACJI: J 20, 11-18  
Maria Magdalena natomiast stała przed grobem, płacząc. A kiedy [tak] płakała, nachyliła się do grobu i ujrzała 
dwóch aniołów w bieli, siedzących tam, gdzie leżało ciało Jezusa - jednego w miejscu głowy, drugiego w miejscu 
nóg. I rzekli do niej: «Niewiasto, czemu płaczesz?». Odpowiedziała im: «Zabrano Pana mego i nie wiem, gdzie Go  
położono». Gdy to powiedziała, odwróciła się i ujrzała stojącego Jezusa, ale nie wiedziała, że to Jezus. Rzekł do  
niej Jezus: «Niewiasto, czemu płaczesz? Kogo szukasz?». Ona zaś sądząc, że to jest ogrodnik, powiedziała do  
Niego: «Panie, jeśli ty Go przeniosłeś, powiedz mi, gdzie Go położyłeś, a ja Go wezmę». Jezus rzekł do niej:  
«Mario!». A ona obróciwszy się powiedziała do Niego po hebrajsku: «Rabbuni», to znaczy: Nauczycielu! Rzekł do  
niej Jezus: «Nie zatrzymuj Mnie, jeszcze bowiem nie wstąpiłem do Ojca. Natomiast udaj się do moich braci i 
powiedz im: "Wstępuję do Ojca mego i Ojca waszego oraz do Boga mego i Boga waszego"». Poszła Maria 
Magdalena, oznajmiając uczniom: «Widziałam Pana i to mi powiedział».  
 
 MODLITWA PRZYGOTOWAWCZA ZWYCZAJNA: Prosić  Boga, Pana naszego, aby wszystkie moje zamiary,  
dećyzje i ćzyny były skierowane w sposo b ćzysty do słuz by i ćhwały jego Boskiego Majestatu.  
 
 OBRAZ DO MODLITWY: Wyobraz  sobie sćenę opisaną we fragmenćie Ewangelii. Postaraj się zobaćzyć  Marię  
Magdalenę i jej płaćz nad grobem, jej rozmowę z aniołami oraz pojawienie się Jezusa. Żobaćz, jak zmieniał się jej  
stan. Postaraj się znalez ć  tam swoje miejsće, z eby mo ć wziąć  udział w wydarzeniu dzięki łasće medytaćji.  
 
 PROŚBA O OWOC MODLITWY: Pros  o łaskę odkryćia z yćia, ukrytego w twoićh trudnyćh dos wiadćzeniaćh.   
 
PUNKTY POMOCNE W MODLITWIE:  Rozwaz  kolejne punkty, skupiająć się na tym, ćo ćię poruszyło. Pozostan   
przy tym i zobaćz, jak to słowo dotyka twojego z yćia.  
 
1. Stała przed grobem płaćząć [...] Czemu płaćzesz?  
Maria Magdalena była w pięknym ogrodzie, tętniąćym z yćiem, ale nie była w stanie nićzego innego zobaćzyć  
pro ćz pustego miejsća po Tym, kto ry stał się sensem jej z yćia. Nie robią na niej wraz enia nawet aniołowie, gdyz  
w polu zainteresowania Marii jest tylko Pan. Przywołaj w pamięći sytuaćję, kiedy sądziłes (as ), z e wszystko 
przepadło, a jednak tak się nie stało.   
 
2. Odwro ćiła się i ujrzała stojąćego Jezusa.  
Dobrze jest do kon ća przez yć  swoją z ałobę po straćie i porozmawiać  z aniołami o swojej pustće. Ale tez  warto            
w pewnym momenćie odwro ćić  wzrok od grobu i zobaćzyć , ćo niesie z yćie. Czasem strata jest koniećznym  
oćzyszćzeniem, dzięki kto remu moz na z yć  pełniej. Sposobem Jezusa na dotarćie do Marii było jej imię  
wypowiedziane z miłos ćią. Przypomnij sobie ludzi, kto rzy pomogli ći wro ćić  zno w do rados ći z yćia.  
 
3. Poszła, [...] oznajmiająć ućzniom: «Widziałam Pana i to mi powiedział».  
Takiego spotkania nie da się zaćhować  dla siebie. Trzeba o nim opowiedzieć , szćzego lnie najbliz szym z rodziny  
lub wspo lnoty. To znak, z e dos wiadćzyło się prawdziwego Boga, kto ry posyła nas do innyćh. Jakie nadzieje 
budzą w tobie spotkania z Bogiem na modlitwie? Na ile udaje ći się znalez ć  ludzi, z kto rymi moz esz się dzielić   
dos wiadćzeniem wiary?  
 
 MODLITWA NA ZAKOŃCZENIE:   
Porozmawiaj z Jezusem, jak przyjaćiel z przyjaćielem, o tym, ćo dotknęło ćię na tej modlitwie. Moz esz 
dziękować , prosić , przepraszać , mo wić  o tym, ćo było trudne i o tym, ćo ćię ućieszyło.   
Żakon ćz modlitwą Ojćze nasz. 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 


